
                Warszawa, 28.07.2020 r. 

 

Koleżanki i Koledzy!   

Wynik wyborów na Urząd Prezydenta RP 2020 musimy przyjąć do 

wiadomości. Jako ludzie mocno osadzeni w zasadach demokracji akceptujemy 

wybór jaki dokonało blisko 10 mln 500 tys. naszych współobywateli, którzy 

zdecydowali o drugiej kadencji obecnie urzędującego Prezydenta. Nie był to 

kandydat większości naszego środowiska, a powodów ku temu jest wiele. 

Chcielibyśmy wierzyć, że Prezydent-Elekt będzie rzeczywistym strażnikiem 

Konstytucji, choć przebieg pierwszej Jego kadencji nie daje nam żadnych 

powodów do optymizmu.  

Naszym Kandydatem w drugiej turze wyborów był Prezydent Warszawy – 

Rafał Trzaskowski. Jego program wyborczy, obejmujący m. in. przywrócenie 

państwa prawa także przebieg pozytywnej kampanii wyborczej utwierdziły nas    

w przekonaniu o słuszności wspierania tego Kandydata.  

Niestety, skrajna stronniczość tzw. „mediów publicznych”, zaangażowanie 

całego aparatu państwa po stronie jednego z kandydatów wypaczyły istotę 

wyborów, które nie były do końca ani równe, ani powszechne. Kandydat PIS był 

pozytywnym bohaterem niemal w każdym wydaniu głównych „Wiadomości”. 

Natomiast Kandydat opozycji zawsze grał rolę „czarnego luda”, który chce 

dokonać zamachu na demokrację. 

 Mimo tak zmasowanej czarnej propagandy rozpętanej przez PIS, kandydat 

opozycyjny otrzymał poparcie ponad 10 mln wyborców, świadomych wagi                        

i odpowiedzialnych za losy naszego Kraju. W uzyskaniu tego wyniku jako 

środowisko policjantów, funkcjonariuszy i żołnierzy w stanie spoczynku mamy 

swój udział. Niestety, nie wygraliśmy, ale też nie ponieśliśmy porażki. W naszej 

świadomości pozostaje jednak żal do niektórych kandydatów opozycyjnych o zbyt 

kunktatorskie postawy w obliczu potrzeby wsparcia w drugiej turze wyborów 

Rafała Trzaskowskiego. Ale to wszystko już za nami. Najbliższe wybory dopiero   

w 2023 r. My jednak musimy iść dalej, działając stosownie do warunków w tym 

politycznych, które są faktem i wymagają uwzględnienia.  

Koleżanki i Koledzy! 

Wiem, że wielu z nas, szczególnie osoby represjonowane, po raz kolejny 

dotknie apatia i zwątpienie w możliwość zmiany ich losu, który zgotowała im 

zjednoczona prawica ustawą z 16 grudnia 2016 r. Chodzi tu głównie o osoby 

starsze, które przyjęły wynik wyborów prezydenckich z poczuciem porażki            

i świadomością oddalających się nadziei na skuteczną walkę z ustawą represyjną. 

To zrozumiałe. Musimy się jednak zmobilizować na nowo i dalej robić swoje. Nie 

mamy alternatywy. 

Nie wolno nam się poddawać. Rezygnacja z walki o nasze prawa byłaby 

najgorszym z możliwych rozwiązań. Musimy dążyć do dalszej integracji naszego 

środowiska, planować i wykorzystywać wszelkie możliwości działania, tak           

w obszarze resztek państwa prawa jak i szeroko rozumianej polityki. Jedność jest 

wartością. Nie mamy innego wyjścia.  

 



To trudne, ale pamiętajmy, bez wiary w sukces, wielkiej determinacji oraz 

konsekwencji w działaniu, nie można osiągnąć żadnego celu. Stąd apel do tych    

z naszych Koleżanek i Kolegów, którzy prezentują na forach społecznościowych 

szereg pomysłów na kierunki możliwych działań o realne włączenie się do prac 

zespołów Federacji. Droga jest otwarta, zachęcamy. Oczekiwalibyśmy zgłaszania 

i prezentowania wszelkich pomysłów i inicjatyw oraz gotowości ich realizacji, 

które w przestrzeni publicznej podtrzymają do najbliższych wyborów pamięć        

o bezprawnych represjach, upowszechnią wiedzę o krzywdzie i racjach 

dotkniętego nimi środowiska służb mundurowych. Ograniczanie się do aktywności 

w sieci i kontestowana tego co robią inni, byłoby marnotrawieniem naszego 

potencjału, którego nie mamy zbyt wiele.   

Jako Federacja Stowarzyszeń Służb Mundurowych reprezentująca Wasze 

interesy, będziemy rozważać i planować wszelkie możliwe przedsięwzięcia,          

o których poinformujemy na stronie internetowej Federacji.    

 Tym, którzy dopuścili się prawnego barbarzyństwa na emerytach                

i rencistach policyjnych oraz na ich bliskich komunikujemy, że nigdy nie 

odstąpimy od działań zmierzających do odzyskania należnej nam czci i godności, 

ze wszystkimi tego konsekwencjami.     

 

Wszystkim Nam życzę zdrowia, także po to by doczekać końca tych 

mrocznych dni i lat, które zgotowała nam rządząca naszym Krajem 

zjednoczona prawica. 
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